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"Wychodzi - z  Dodatkiem t r z y  razy ua tyc ;ień: w poi dziali v , środę i  pią.t.Ł. Co piątek dołączony jest
arKusz R o z m a i t o ś c i ,  pisma ku pozy kowi i  z jawie. Prenumerata Gazety z Dodatkiem i  Rozmaitościami wynosi: 
aa kwartał dla odbierających w  s a m y m ' Lwowie 4 zr. 48 kr., na poczcie lwowskiej 5 zr. 12 k r., na wszelkich 
innych pocztach 5 zr. 36. kr. mon. kon. —  I  mi nerata półroczna wynosi dwa razy tyle co kwartalna. —  Za uinie- 

: cenie w  Dodatku płaci się od wiersz =* w  półkolunmie (drukiem Garmont) za pierwszy raz 3r kr., a za każdy na- 
“tępującY raz po 1 lj? kr. mon. kon

i tu • a
auP p z e g i ą d.

A lO N A R C H Y A  a U S T R Y A C I i A. R z e c *  u r i ę .^
d o w  a. Mianowanie. — Stan Banku narodowego
—  S p r a w y  I t r a j  >we .  Posłow ie frankfuriscy 
do Arcyksięcia lana. —  Stanowisko Arcyksięcia 
lana. W iadomość1 . wo j enne .  —  C z e c h y ,  
K om is ,*  ijądworm . ,  - »> o .«* ł

A m e r y l i a .  -Taylor prezydentem  obrany.
A u g l i  i. Czynności w izbach. —  T im es o,Francy. 
F r a n c y a '  Journal des Debata o w o l f i  ostatniej,

— Now e m inisleryum . • ••** 
si o 1 g i a.
S z  w a i  ca  r y s .  Stan obecny Szwajcaryi. —  Z  Ge-

I W *  ■ Hs»% > . . ..
W i o c h y .  >lfln obecny. —  Neapol.
N i e m c e .  F r a n k  T u r  t. Rozw ią

nicm ieck.ego. —  H e i d e l b e r g .  Porównanie 
stanu N ir—:ec z  Francya. -  Baden. O repub li­
kanach. —  S a k s o n i a .  Jordan. —  H e i d e l ­
b e r g .  Stan N iem iec . r m

P r u s y .  Rozporządzenia nowe. ^ A h le m a n n   ̂
W y s p y  J o na  k i e. *•

R z e c z  d o m o w a . t _ ,)tl ,
W iadom rśc! handlowe. Jarmark na wełnę we
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Rozw iązanie zw iazkc '
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JCItMość taczył najwyższem  postanowieniem z d .  
26. czerwca r. b. lwowskiem u magistratualoemi: 
radzcy J a n o w i  S i e t n i c k i e m u  naoać tytuł ce­
sarskiego radzcy z uwoln ien iem  od taxy. [

*  *» *u :wi  i----- ow. m  ,Qdi. e j
iCHMośc raczył najwyzszem  postanowieniem 

*-dn ia  26. czerwca b. r. Galicyjskiem u gubernm l- 
hem u sekretarzowi F r a n c i s z k o w i  B r z ó z  o w-

-

s k i e m u ,  przenosząc go w  stan odpoczynku w  
uznaniu długoletnich odpnv .ednicli zasług jego. na­
dać tytuł gubernialneąo radzcy z  uw oln ien iem  
od laxy. ’  IŁo  > \ 1 »
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Dyrekcya banku podaje n in iejszem  do pubiicznćj 
wiadomości stau austryackiego narodowego 
banku z  dnia 30. czerwca b. r.

f  S t a"n c z y n n y :  zr.
Stosownie do statutów banku 

wybite na konweucyjną m onetę
śrebrne s z t a b y ..............................  20,022.773

Eskomptowane efekta w  port- 
feu ilu , przypadłe m iędzy 5 i 05 
dniami . . 2fi. 135,000 złr. 1 0  kr,

W ex le  W ićdeóskiego pos lito­
wego komitetu 2,933.394 zlr.56kr

kr.

2 S/a

J b
n m i *

i i i
detto T ryeslyósk ie j giełdow ej 

leputacyi, Peszlyńskiego Itomer 
cyalnego banku i t. d. 1,638.000 zh

W e x le  różnych właścicieli fabryk
> realności . . I ,l2 7 ,6 6 0 z łr. 64 kr.

 -------------------
W  W iedn iu  W

ogóle . . . 31,834,136 złr. 8 lft 
W  Praskim

Porlfeu ilu  1,101,0/3 złr. 4 3 kr.

.Tl
./.-‘ I io ’

1 jI t v  - e i 33,025,209 51 ,
Na realną hypoiekę askon.pto-

wane c. k. centralnej j,aSy aay_

gnacye . .   BO.OOO.O^O —
Forszusy za złozone zastawy, ■»” • 

ze zwrotem  wypłaty najdalej zi 
00 dn i'.. . . . .  12 297 ,f00 ‘ z łr . 

delto dla auslr. Lluidu . kasom t
cszczednośc i t. d. 863,000 z łr . " 13,160.100 —i ® ,«  . - - • _____

Fundowany dług paóslwa . . 80,670,144 2 3 ^



F o w J jy  J l.. f .  ... adm inistr.- tr . nr. 
cyi finansów na parcyalue hipote-
Haruo asygnacye.................  13,718,050 —

T o ż  samo na asy gnący e  c, U. 
centralnej kasy a 3°/0 . , . . 3,202, i54  43

Gwarantowana poźyczlta dla
W ęg ie r  ,   1,088,331 29
* EFekta 1 Funduszu rezerw y i

p e u s y i ................................... 5,907,885 37
Jako własność gm ach b»nkowy , 

i  inne aktywa . . 2,027,780 25

2?2711 ,429  311/ ,-  

-uJ ., S t a n  b i o r n y . M  '

O b iegow e banknoty . . . 181,375,890 —-
Fundusz rezerwowy i pensyt 5,848,791 14
Jeszcze niepodniesione dyw i­

dendy, asygnacyo do w ym ia n y ,1 ’ •! n r 
tudzież . S a l d i  bieżących ra- iu..
c h n n l t ó w .......................................   * 5,116,148 17

Fundusz bankowy z  50,62tak- 
cyi do pierwotnej wkładki 600 złr. 
mon. Iton. za ahcyę • . . . 30,372,600 —

WitSdeu 2  lipca 1848.
ofr- > M a y  o r - G  r a v e n  e  g g,

,t  u gubernator Banku.

E r g g e  1 e t, 
direlttor Banka,

u ir, i • tu t
h

Sprawy krajowe,
A u s t r y a .  W iedeń  b. bpca. Dziś o U tó j  zraud 

odbyła depntacya z  siedm io posłów frankFurtskiego 
zgrom adzenia narodowego, św ietny pochód na za­
m ek  Cesarski, ku czci i sław ie Arcy księcia Jana, 
z  wyboru Rejen ta  zjednoczonych N iem iec. J e g o  
c, k. W y s o k o ś ć  p r z y j ą ł  a r z ą d  R e j e n t a  
N i e m i e c ,  i  p rzem ów ił do zgrom adzonego ludu 
z  ganków kancelaryi nadwornej słowa tej prostoty 
i szlachetności, k tóre m u od dawna serca ludów 
N iem ieck ich  jednały. Sto jed en  wystrzałów odpo­
wiedziały słowu Jego, a nieskończone ndgłosy ra ­
dości towarzyszyły. «

ar -X "fc
S t a n o w i s k o  A r c y k s i ę c i a  J a n a  w c h a ­

r a k t e r z e  n a m i e s t n i k a  c e s a r s k i e g o .  

M iuisteryalna gazeta W iedeńska s d. 3, ł ipca 
p is ze : L iczne deputacye i petycye do Arcyksie-
cia Jana, częste udawanie się do n iego osób z 
rózn em i żądaniam i, okazu ją, ze  niedostatecznie 
po jęto  teraźniejszo stanowisko Jego cesarzowicz. 
M ości jako  namiestnika monarchy w  ogó le ; dla 
tego n ie od rzeczy będzie wyjaśnić je  dokładniej. 
Stanowisko to da aię zawrzeć w  ltilhu j słowach. 
Jego cea. Mość jako  namiestnik m onarchy, w y­

X '

konywa wszystkie te prawa i Funkcje , a le  te j e ­
dynie , które do konstytucyjnego monarchy nsle­
żą. Konstytucyjny monarcha w łada , a le  nie rzą­
dzi. Zadaniem  jest je g o  przychylać sin do życzeń 
i potrzeh ludu w  o g ó le , powoływać tych m ężów  
do adm ioistracyi, których do tej posady zdatnymi 
u zn a , i którzy posiadają zaufanie porodu , czuwa 
nad sprawowaniem powierzonych 1 im  urzędów , ll 
mocą swojej zw ierzchniczej władzy wspierać ich 
działan ia, o ile  pożytecznem i j e  u zn a je ; uwaga 
je g o  powiona być zwróconą na rząd w  ogóle i w  
crłości. W chodzić w  szczegółowe czynności organów 
rządowych, wyznaczać im  pojedyncze rozporzą­
dzenia, m odyfikować je  lub znosić , to n ienależy 
bynajm niej do zakresu wzniosłego stanowiska kon­
stytucyjnego m onarchy; on jest wykonawczym  
wyrazem  ogółowej w oli narodn, reprezentantem  
wszystkich interesów ludu środkowym punktem, 
około którego się najrozmaitsze op in ie, zdania i 
życzenia krzyżu ją ; on je  wszystkie uważa, rozstrzę- 
sa i ocenia w  o g ó le ; ale dalek im  powinien byd 
od stronnictwa rów n ii jak  i  od krzyżowania od­
rębnych in teresów ; nawst n iom oże iść za popędem  
swego serca, ani za przekonaniem  swego rozum ur 
]’ : że li te uiezgadzają się z  interesam i , 1 zdaniami 
i życzeniam i ogó łu , które na lega lnej drodze sio 
objawiają. T ak ie  jest stanowisko konstytucyjnej 
monarch i je g o  namiestnika.'

*  Gazeta m ini. W iedeńska z  dnia 5. lipca  n r. 
zawiera z teatru w ojny następujące prywatne do. 
n ies ien ie : Feldm arszałek lejtnant baron W  e I- 
d e n  rozkazał pontonierom  i czaikistom przyspo­
sobić statki, by za kilka dni z  lagun pod W en e­
c ję  podstąpić. W  W en ec ji m a przewagę partya 
austryacka, a le osłabiona gwałtem  wojsk obcych , 
wstrzym uje s ię "  jeszcze od stanowczego kroku. 
Obce w łoskie wojska przybrały w  m ieście groźne 
stanowisko przeciw  . rozjątrzonym  stronnictwom. 
T ak 'p rzyn a jm n ie j dzisiaj pod dniem  3. donoszą 
z  T rew izo .

C z e c h y .  M inisteryum  og a s . . następując 
bliższe objaśnienia w zg lędem  powstania w  fra d z i 
(M inistr. gaze. z  d. 3. czerw .) Rozwiązanie n ie ­
legalnego bardzo skom prom itowanego kom itetu I 
zn iesienie wszystkich zw iązków , które pod maską 
wolnych Aasocyacyi w yw oła ły , lub podżegały roz­
ruch , uznano zupełn ie słuszndm , bo przezto  
uczyniono pierwszy krok do porządku, jak iego 
wolność wymaga. W ładze krajow e dla zapobie­
żenia w szelk im  na przyszłość rozruchom  uznał, 
za rzecz potrzebną, zatrzymać ogłoszony stan ob­
lężen ia . Z e  zaś tylko naglące niebezpieczeńsiwc ,  • 
podobne surowe środki uspraw iedliw ić m o że , z  
usunięciem  ' którego pożądanem jest zniesienie 
rządu m ilitarnego. By przystąpić do wyboru de­
putowanych na s e jm , wysłała rada miuiste-



—  707 —

łys ina  nadwornego radzcę K o  m e r  jako korni-' 
i i t w  do Pragi z po lecen iem , Ly zniósł naiych- 
m iast Sian ob lężen ia , je że li generalna komendo 
Bieuzno, ze  ten stan ku utrzymaniu porządku jest 
-niezbędnie, potrzebny. , Jeżeliby zaś nadworny ko­
m isarz po przekopaniu się własnem,* * rozpozna­
nia stano rzeczy, osądził za rzecz stosowną, zuieść 
stan ob lężen ia, w takim  razie , telegrafem  uwia­
dom i o tem  m in isterstwo, które tę rzecz roz­
strzygnie. —-  izk -r » J b i-? ‘o
i  lłwestya w zględem  zaprowadzonego prawuw  
przez władzę krajową sądu wyjątkowego jest prze­
dłożoną dc •'ozslrzyguięc1 1 m iuislrow jn r»- i -łli- 
wości. 'o js a .  > i| B ' " «  t  • ‘-^Se-s

M inisterstwo postenowiu z  stałością i s iłą  wy­
stąpić przeciw  wszystkim nieprawościorn i „w ał 
t o m , k tóre spokojną i kwitnącą prow incyę do ni- 
izczącćj i-k rw aw ej dom owej w ojny przywiodły. 

Ministeryuno nie m oże - hamować ręki sprawie­
dliwości w ukaraniu w innych, jednak uważa za 

-święty obowiązek usunąć według możności w szel­
k ie  smutne następstwa zaburzeń, i zapewnić pro- 
w iiiC łi błogosławieństwa prawej wolności, i 

. _Ameryka. ^  ^
Angielski T i  m e t  z d. 25. czerwca odebrał 

wiadomość z Now ego Yorku , iż  jen era ł T a y l o r  
został m ianowany prezydentem  Stanów zjednoczo­
nych , przeważającą większością głosów, a zaś M i 1-
l i a r d  F i l  I m  c- d rice-prezydentem .
5 i I r »

Anriia. T -
i ■ 1 i , , , i , .  rt H

L o n d y n ,  Ś0 czerwca. Na posiedzeuiu i z b y  
n i ż s z e j  doia 29. jzerw co zahończono nareszcie 
rozpraw - o koloniach zachodnio-indyjskich , a z 
-losowania nad sprzeciwiającą się ininisteryalnemu 
wnioskowi poprawka Sir J- P a k i n g l o n a . ,  któ­
ra proponuje podwyższenie . cła db cu k ie r  kolo­
nialny o 15 schyl okazała sie dla m inistoryum 
większość 15 głosów. Trwałość w ięc Bussellowsitie- 
go  gab in etu , chociaż, z iaJ4 małą w iększością, 
zdaie się na len raz być zapewnioną. Sir B  o- 
b  e  r ł  P  e  o 1 powstał jak zwyczajnie ku końcu 
obrad Zaczął wyświecać^ w ielką ważność zacho­
dnio indyjskich posiadłości dla Anglii. W  w oj­
nach z  Am eryką i  FraDcyą dochowały one w ier­
ności ojczystemu krajowi ‘  w iel ko _byly mu uży­
teczne. Im  m niejszą rjest nr tych wyspach 
liczka b ia łych , tem  bardziej sprawą ludzkości, 
uksztalcenie i relig ia  w ym aga, aby im  wsparcia 
liie  zaprzeczano. Zewsząd uznano, ze  teraz oso­
b liw szej pomocy potrzebują. Jednak zdaniem j e ­
go  podwyższenie cła od cukru nie wybawi tych 
plantatorów od smutnego irh  położenia. D la tego

sek Sir J. Pakinglona. W  prawdzie nie wątpi o 
pomyślności na przyszłość zachodnich Iod yń w ; 
a le jest przekonany, że choćbyśmy naszym plan­
tatorom nadali wyłączny handel, na angielskiej 
targowicy , ■ przeciezby to n iepolępszylo ich losu- 
Kuba i Brazylia • kwitną tylko na chw ilo swym i 
n iew oln ikam i; a le ślepym  być by musiał na 
znamiona czfl“U ten , ktoby sądził, ze w  tych po-- 
"'iadlośrtach i  Ingo potrwa pracu u n iewolnikam i 
An i na w jop ie  Kuka ani w  Brazylii n ie dovt.is- 
rzają teraźniejszem u stanowi rzeczy. N igdy rzsd 
nie m oże liczyć na byt trwały i bezp ieczny, je -  
ełi na je g o  kraju etęzy klątwa n iewoli. Gwał­

towne drgania Francyi dają Bię ju ż  czuć także po 
.i n ie j stronic Oceanu. N iech  to będzio dla Bra­
zy lii, Kuby i Zjednoczonych Stanów przestrogą. 
2 daniem m ojem  : niewolnictwu bite ostatnia go ­
dzina. ( G ł o ś n e  o k l a s k i )  ^  (, ,J
0 *  Czyli pokonaniem rozruchów w Paryżu,' pó 
rządek i bcspieczeuslwo się ustaliło, jeszcze p o w ą t ­

piewa T i  m o i  z 20. czerwca, ^Insurekcji. je s l 
przytłum ioną, .m ówi, a le trudności pozostały, bo 
nieumor/ono przyczyn "lżących sie pa artyleryę
1 Iragonów. -H andel upad ł, a obawa potąd u-i- 
skająca p rzem ysł, przeszła w  trw o gę , nie wróżąc 
bynajm niej pom yślniejszej przyszłości. Bawi bo 
w iem  jeszcze 150,000 ludzi zbrojnych czyli bez­
bronnych wszystko jedno, a le zawsze próżniaków, 
łttórzy z  datku i z żebractwa u rządu żyją; w praw- 
dzie zdziesiątkowano ich przy walce ostatniej; po­
zos ta je 'jed n ak  (15,000; a tych c ie m  zatrudnić? 
Gdy oatałuiemi -/asy na zakładną robotę ich ogrfl'- 
o ic z jć  chciano, powstali wszyscy, bo będąc po 
najw iększej części wyrobnikam i zbytkowych rze­
czy , pozostawać by musieli bez ch ich a ,- gdyż 
handel przem ysłowy i zbytku zupełn ie zaumarl. 
Bznd zaś niema stosownej dla nich roboty. T o ry  
żelazno sanie wymagają kapitałów, w ięc  i tam 
trudno ich bez uprzednich zasobów um ieścić. Ca- 
raignac przedsiębierze rozwiązać socyalną zagad­
kę ; a le  jeszcze ani ón sam , ani kto inny nie 
um ieli pow iedzieć, jakby w yzyw ii stolicę zbytku 
i e legancyt, która zapłody pracowitych prow incji 
obdzielała j e . przesyłem swoim , głupstwami i zbro­
dniam i próżniactwa i bogactwa. Nawet w  ciągu 
insurekcji samej zm uszone było zgrom adzenie 
narodowe zadekretować nadzwyczajny dalek z m i­
lionów , ażeby ełodne walczące strony nakarm ić, 
i okupić mas obojętność. *s • et oto i *

,v»j; xi i f ,> anCya .

J o u r n a l  o e s  D e b a t a  mów, o walce czwo- 
rodzionnćj czerwca co nss lępu je :

W  poprzednim  et l ykul e podaliśmy liczbę w a l- 
25. do trzydziestu tysięry.

ino-

I) *
cząryrh powstańców na

niu daje swego przyzwolenia na rzeczony wtiio- Atoli teraz, gdy całość faktów 1l ( ie j oąeuić
1 *

t



In a , podają Iicxbę ich aa 40,000. Jakoż ta licz­
ba niezdaje się być przesadzoną, zważywszy że 
potrzeba było w  dwójnasób tak w ielk iej zbrojnej 
sity ■ by pokonać to tak zręczn ie kierowane pot­
ne rozpaczy powstnnie, jak iego dotychczas a  uas 
niewidziano. I le  sobie przypom inam y, ju ż  czter- 
m a dniam i p ierw ej poprzedziły rozruchy i sku- 
piauia się istotny wybuch powstania W  tych po­
przednich rozruchach uzbrajali sie insurgenci, wy­
znaczali wojownikom  m iejsca zgromadzenia s ię ; 
tw orzyli składy na broń i am un icyę; wym ieniali 
posterunki, a przewodźcy radę odbywali N aczel­
nym i i podrzędnym i przewodźcam i powstańców, 
jak  słychać, byli następujący: naprzód szefow ie'
i podszefowie narodowych ' warstatów, powtóre 
oficerow ie gwardyi republikańskiej , których przy 
nowej reorganizacyi z n iej wyłączono ; szeregowcy 
podobnie z tć jże  gwardyi wykluczeni, i tak zwani 
góra le  (m  o d t a g o a r d s) członkowie dawniejszego 
korpusu anarchicznego ochotników; potrzecie, k ilk a  
dezerterów  ruchom ćj gwardyi narodowej a nawet k il­
ku je j  o fice rów , chociaż w bardzo m alej liczbie; 
poczwarte, aajzapalczywsi hlubiści; nakoniec po- 
p iąte, najzdatniejsi i najodważniejsi z uwolnio­
nych aresztantów. Zatem  wielu  starych żołn ierzy, 
k ilku  m ężów  z głową i inni znakom ici przewodź­
cy organizowali i kierowali w ie lk im  tym  ruchem , 
nową tą zakieryą (rzez ią ) przeciw  .spoleczeńsltio- 
m n porządkowi i cywilizacyi. W e wszystkich po­
wstaniach których widownią był Paryż od lat 
aiedm nastu, zawsze widziano oiejaką liczbę m ło­
dych ludzi z  wyższych szkół i z  stanu haudlowe- 
go  odgrywających ro lę. Jeszcze w  lu tym  przyłą­
czyły  się do ruchu wszystkie wyższe szkoły z za­
pa łem  T ą  razą uie nastąpiło nic podobnego. 
Żołn ierzam i powstania byli tylko w y r o b n i c y r o ­
zum iem y lu  tylko złych w yrobn ików , i ciem na 
masa? którą zapaleńcy owladli przedstawiając je j  
najw iększe niedorzeczności i socyalną wojnę 
za jedyny środek polepszenia bytu ; w iększe i 
ukształceńsze talenta zaczęły ju ż  dawniej ogłaszać 
zgubną tę naukę. Oo tej arm ii powstańców m u ­
s im y także policzyć kilka tysięcy uwolniouych i 
zb iegłych  aresztaDtów, których lud uiezuat i m iał 
za wyrobników. M usim y sobie przypom uieć, jak  
ju ż  dawniej u trzym ywano, że  samo narodowe war- 
ataty m iały 22,000 uwoluionych aresztantów. Być 
m o że , że nie wszyscy m ieli udział w  powstania, 
a le  można przypuścić, iż ci zbrodniarze z profo- 
s y i, rozw inęli m iędzy walczącymi największą za­
ciekłość i energię i że im  najszczególn iej można 
przypisać te okrucieństwa przeciw  pojm anym , to 
wyrafinowane, dzik ie barbarzyństwo, na które 
cała publiczność dotychczas drzy z przestrachu. 
Zważywszy przewodźców , którycheśiny powyżćj 
w ym ien ili, uie można się dziw ić, że  tu był w ie l-

ki i bardzo strategicznie ułożony plan w o jen n y , 
nad lttórem  się nawet na.i jen era łow ie  zdu m ie li. 
Smutna jest pow iedzieć, że  znaczna liczba gw ar­
dyi narodowćj 8go i l2 go  legionu które teraz 
dla tego rozbra ja ją , m iała wraz z kilkom a awymi 
oficeram i widoczny udział w  powstawaniu. Udział na­
rodowych gwardzistów l f o ficerów  w m undurze 
przyczynił się bardzo do tej strasznej rozciągłości, 
z jaką  się powstanie rozszerzyło w  tych dwóch 
okręgach, i dał najsmutniejszy przykład w | tych 
częściach miasta. Powtarzam y z boleścią, cośm y 
powyżej p o w ied z ie li, i co wszystkim w iadom o , 
że  nigdy tak strasznie zacięcie i zapalczywie n ie  
srożyta się m iędzy nami domowa w ojna, i że  
nigdy francuzkie ręce ty le  własnej krw i nie p rze ­
la ły .*  .Ulll “J ł J ii*

P a r y ż .  29. C z e r w c a .  Nowe o lin ijte ryu m  
odznacza się od dawnego tem , że  z obydwuch stron­
nictw , które wywołały 'rew o lu cy ją  w Lutym ", a 
przed jó j  wybuchem  zastępowane były przez N a ­
tional i R eform ę, ostatnie zupełn ie usunięte zo ­
stało od rządu. Przed ostatnieini krw aw em i w y­
padkami , partya reform istów  reprezentowaną b y ­
ła  w komissyi wykonawczej przez Ledru  - R o llin  , 
W admioistracyi przez F locon Itom isyę rządo­
wą jak  się w yraził G irardin porwał krwawy po­
tok , a F lo con a , można pow iedzie, uniesła fala o- 
statnioj barykady. Gabinet jednak nowy m im o 
tego uie jest jedn o lity  , chociaż większość człon ­
k ów , równie jak  w  p rzesz łym , należy do stron­
nictwa National, jak o to , C a v a i g n a c ,  S e n a r d  
G o u d c h a u x ,  T o u r r e t ,  R e c u r t  i C a r n o t ®  
B e t h m o n t  należy do tego stronnictwa dopióro 
od 24. L u te g o , gdyż w roku 4846 w yprosił so­
b ie u p, O dillou  Barot świadectwo do w yborców  
z  R o sch e lli, »ż e  nie jest republikanem , w ięc  je s t  
repub likanem  wczorajszym . Jenerał L a  m o r  i-  
c i e r e  i w ice-adm irał L e b  l a n c  są jeszcze  w ię ­
cej bezbarwni, n iż wspom niony m ia ister spraw ie­
d liw ości; a Jenerał C h a n  g a r  n i  e r ,  dowódzca 
gwardyi narodowej , jak  14Ł Jenerał Bedeau m ia ­
nowany dowódzca garnizonu p a ry zk iego , w  pra­
wdzie le g ilim iś c i, zawsze jednak w ięce j m yśle li 
o własnych wawrzynach jak  o l i l i i ;  przytem  jest 
to rzecz uwagi g o d n a , że  m ianowano trzech Je­
nerałów, o których każden w ie, jak  ich m ało ob ­
chodzi istota rzeczypospoliłey; a zważywszy oprócz 
tego , że  prezydentem  izby na miesiąc * przy­
szły obrany został p. D u f a u r e  republikanin  po­
ro wolu ry j ny, ś lepym  byłby ten. luoby nie w idzia ł 
obrotu, jak iem u  u lega rzeczpospolita.

*, Belgia.
B r u s c e l a .  27.  C z e r w c a .  R ró l sam wczoraj osobi - 
śc ieotw orzył izb y  N ic  w tem  osobliwego ; ale chw ila  
naszej uroczystości w  obec sąsiedzkiej w  Paryża
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pożogi szczególuiejaca. Podczas kiedy republika­
nie dzisiejsi wczorajszych w yrzynają . •  teorye pa­
nów  Louis Blanc i Ledru Hollin  uwieńcza mord, 
jen ie c  i ka lectwo, podczas gdy pochodnie wście­
k łych  powstańców ciemną kwestyę socyalitmu w y­
świecają, podczas tych i lvtn  podobnych rzeczy, ja ­
kich drukować nie w o lu o . otwiera król nasz izby 
z  oświadczeniem  ministrów, ze  Belgia spoko jną , 
szczęśliwą w posiadaniu iualytucyi swoich, w  zaży­
łości gościnnej z dw oram i, zamożna niepotrzebuje 
nadzwyczajnych poborów. T u  m amy dem okra­
tyczne instytucye, a wolność sama i, n iej płynie. 
T a m  odm ieniono form ę rządu, a w m iejsce pra­
w om  opisanego królewstwa osadzono paóstwo anar- 
ehyi. ■ T u  jest konstytucyjna m onarchya, tam so- 
cyalna rzeczpospolita. —  1 my m am y republika­
nów. M łodzież z pod książk i, rozm iłowana w  m a­
rzen iach ; Am bitni bez talentu i s iły , z nadzieją 
wyskoku, gdzie m ierność panu je; Adwokaci i lite­
raci obojętnej sławy, nieznanych dochodów, a bar­
dzo wiadomych d łu gów , rozpasani kom un iści, 
którzyby radzi przy powszechuej pożodze rozsta­
w ić  żywota stoły ku bankiecie i biesiadzie; to rze -, 
sza ale mała belgijskich republikanów. Braj ich 
obsadził, bo przy ostatnich wyborach ani z nich 
jed en  do izb  nie wzięty. A  nawet i ci, którzy 
chorągiew  zw inąwszy, konstytucyjnymi się p rze­
zwali, nawet i ci nie są p rzy ję c i, bo ich polecało 
republikańskie towarzystwo »A lliancc*. Prawny 
rozw ój naszej władzy prawodawczej , obok rzezi 
paryskiej , poraził ich do szczętu. Belgianiu ma 
zdrowy praktyczny rozum . Ś m ie je  się z  płonnych, 
słownych Utarczek rmonarchya i rzeczpospolita*. 
Obłudnik i dzieci niech się tćm  baw ią, grunt u 
niego rzecz sama.

Szwajcarya.
B o r n a .  25.- C z e r w c a .  Zupełna nigdzie 

niezaburzona spokojność, jak ie j Szwajcarya teraz 
dozna je , przedstawia zewszechm iar bardzo ważny, 
dla w ielu  o iepojęty kontrast, w  obec lego gwał­
townego wstrząśmema politycznych stosunków w 
ościennych państwach. Prawda , ze  Szwajcarya 
szczęśliw ie przebyła swoje k ryzys , gdy się na za­
chodzie zerwała burza i lotem  błyskawicy prawie 
po całej Europie rozszerzyła. I  to zdaje się być 
najgłówniejszą przyczyną, dla czego ta powszech­
na choroba Szwajcaryi niedotknęła. P rzy lem  i to 
dodać n a le ży , że  sejm  jeszcze zawczasu i siln ie 
zajął się rewizyą konstylucyi zw iązkowej; nie cze­
kając , aż go lud do tego zmusi. Zaprzeczyć 
także nie można , że duch prawości i porządku 
głęboko jest wpojony w charakter ludu , i trudno, 
a nawet niepodobna wywołać tu anarchii, jaka się 
poniekąd w  sąsiednich państwach w sposób pra­
wdziw ie godny ubolewania objawia. Now el dążno­

ści komunistyczne wym agają w Szwajcaryi m n ie j, 
niż gdzie iudzie j, bo majątek jest w ięcć j podzie­
lon y . i nie masz tak w ielk iego ubóstwa, jak  w  
innych krajach. Z  tćm  wszystkiem, chociaż Szwaj - 
carya ma wszelki powód cieszyć się z teraźn iej­
szego swego po łożcu ia , jednak jest także i u nas 
pa r iyą , acz nie liczna, a le czynna i intrygująca, 
która usiłuje pozbawić Szwajcaryę tych dobro­
dziejstw  i wciągnąć ją  w  powszechny za m ę t, dla- 
,eg °  , że  w  odm ęcie łow ić zamyśla. Pom im o tych 
dązuości, które się gdzie n iegdzie pojawiają, i po­
m im o wszelkich starań, jak ie  sobie zadaja, aby 
podburzyć niższe klasy, wszystkie te buntownicze 
zabiegi rozb iją  się o zdrowy rozum  szwajcarskie­
go lu d u , a im  groźniejszy charakter przybiorą 
zewnątrzne stosunki, tym  bardziej stanowczą oka­
że się wola ludu w zgledem  utrzymania porządku 
i spokoju wewnątrz, a neutralnego stanowiska ku 
zagranicy.'

j Z  G e n e w y .  B a z y l e j s k a  gazeta donosi, 
Połicya wydaliła bez cerernonyi z  kraju drukarza 

- konserwacyjnego p ism a: J o u r n a l  d e  G e n e r e ,  
rodem  Fraucuza. Powodem  do tego m iał być 
przetłum aczony z Sołurskiegoj dzieńnika artykuł 
przeciw  Panu J a m e s  F a z y .  Podobnież wydaliła, 
drukarza dziennika V o i x  c n t h o l i q u e  i zam ­
knęła je g o  drukarnię; byłto także rodem  Francuz. 
*Gdyby to się stało, m ów i gazeta H ejdclberska* 
w  odwrotnej dążności w  Państwach monarchi* 
ezn ych , cóżby nato pow iedzie li nasi republikan ie?

- t  fisi lA-^moin r Y\Tł t ) CJ | y ?  ' ***  *

3. L ipca. Zn ika poezya pierwszych unieśioń, oschła 
praca organizacyi; tymczasem nigdzie nie widać 
wytrwałości u lu d u , ani 'szczególnych  zdolności 
u przewodników , ani szczerego poświęceuia oso­
bistości u tych, iłtórzy całością się opiekują. T u ­
ryn ju ż  innym  tonem  przem aw ia; Neapol czy­
nem  udowadnia. Sycylię Anglia obsacza; R zym  

. pojm u je, jak ie  zachodzą starcia papiestwa z kon­
stytucyjnym składem ; a lom barzkich dzieńników 

. św ietne nadzieje spłynęły teraz w  obelgi, skargi 
i obwinienia swoich i cudzych o zdrady i łup ieże. 
Skarbu niema, wojska niema, oliar zapowiedzianych 
niezbyt w iele, a głosy i z  tąd i owad ku b a r b a -  
r i  t o d e s c h i  zachodzą. Gazeta d i F irenze z  
ostatnich czerwca w  t«5j m ierze lep ie j przem awia 
donosząc następujący dekret rządu W enecyi: 1) kto 
niepokojące wieści rozsiewa, albo skargi roznosi ua 
osoby cyw ilne i wojskowe w zględem  obrony kraju 
natychmiast uw ięzić i stawić przed Sąd publicznej 
straży; 2 ) a je że li obwiniony nie zezna źródła, z 
ltąd powziął wiadomości swoje, ukarać go pietua- 
storjiiiowym w ięz ien iem , a w potrzeb ie i przed 
Trybunał stawić. —  Luboć poskromienie gadatli­
wości szczególnie w  czasie wojuy w  cale nie jest
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od izeczy , no W enerya v pam ięci dawnych nie­
nawiści r iro^nnicjiych, a j e s i m  bardziej przy u- 
tpoaob ieu iu . i dawnym zw yczS jj potąd nsczapo- 
innianym , zapełniania paszczy Iwa dożów karlą ob­
m owy i podszeptów , obwieściła wskrzeszony do­
żów  te rro ryzm , i słabość swoje zeznała. *

N e a p o l .  G a z z e t a  d i  I M i l a n o  zawiera na- 
Stępujący list z  Neapolu z  dnia 16. Czerwca, na­
desłany je j j aU nadm ien ia/ z rąk wiarygodnych.

Niepodobna, talt u trzym u je korespoudent, aby 
się szwajcarowie dluźćj tu u trzym ali, gdyż publi­
czność nazbyt widoczniu okazuje przeciwko nim  nie­
nawiść. Krzywo patrzą także na królewską gwardyę 
i  dw ie kompanie marynarzy. W  Cosenza utworzono 
rząd prow izoryczny, a w  iunych częściach poja­
w ia ją  się sym ptom a buntu. * Jednakże w ie le  in­
nych prowiucyi przyłączyło się do kró la , a w  ra­
z ie  nowej rewolucyi , m ielibyśm y domową w o jn ę , 
k tóre j skutków niepodobna przew idzieć. “

V m inisteryum  zaszło rozów ojcu ie. L  z . c l i  
i  R u g i e r o  reprezentu ją partye liberalną.11 O la 
obudzenia antypatyi przeciw  Karolow i A lbertow i i 
całej górnej Italii użvw’ają uiektórych n ie bardzo 
ZDaltomilych dzieńników. Kozmnite stronnictwa wy­
rabiają różno psoty, a Anglia ma udział w  w ielu  za­
m ieszkach. M ozę się przy otworzeniu izb pole­
pszą sprawy. ,

. N ie m c e .
r  < 1 . .e .

F r a n k f u r t .  28. C z e r w c a .  DałaJ którą tu p i­
szę, będzie długo najwaŻDiej-zą w  niem ieckich dzie­
jach , rów nie jak  8. Czerwca 1815 oznacza naj­
ważniejszy d zień , w  którym  zw iązkowy akt przy­
szedł do skutku. D zis ia j, gdy w  kościele ś. Pawła 
prz; eto zdau io, ż e : z rozpoczęciem  działania pro­
w izorycznej centralnej w ładzy ustaje sejm  zw iązko­
w y > przestały być N iem ce  paóstWem zw iązkowetn, 
a w  m iejsce ich powstały nowe jednostajne N iem ce , 
jako  obszerne, m ocniejsze paóstWo federacy jne, a 
to w  c h w il i , gdy prezydeneya narodowego -zg ro ­
madzenia ogłosiła ważne postanowienia o central­
nej w ładzy jak o  całości, jako  p iś r »m  nową usta-1 
w ę n iem ieckiego państwa '  H  G

H e i d e l b e r g .  2 c z e r w c a  ^tzed rok iem , 
pisze D e u t s c h e  Z e l t u n g  redakcyi G. G er- 
w inus, przed rok iem , gdyśmy piet wszy program  
pisma naszego w yd a li, co za odm ienny stan rze ­
czy; wtedy byliśm y lam  z  kraju wywołani, tu ob­
sadzeni ; czytani ukradkiem , a pod grozą i chło­
stą niewolno nam było przem ów ić słowa szcze­
rości • wiary. Dziś stanowisko nasze i mowa na­
sza się niezm ieniła, a jednak wszystko się ku nam 
garnie; CO wprzódy na nas k lą iw ę  rzucało,dziś sio 
pociechy po nas spodziewa Co za zmiana I a leż 
bo co za rozbicie okropno w  około nasi N ieru ­
choma Austrya daw u ió }, dziś w  watrząśuicuiach '

dom ow ych ; dumne z osady swojćj Prusy, dziś -tar­
gane pożarem  ducha rewolucyjnego. IV Kawaryi 
i Darmstadcie ustępy z  tronu bez krw i ro z lew u , 
w  Szwabii rozprzężenia w ojska; w  Uadcńskiem 
republikańskie połoi Iny, i i podobnie w  ssmyra 
środku, dawuem n ie iu ch om ćm 1 sercu N iem iec , 
w  Turyngii; w  Szlezw igu  rewolucyjny odprzęgod  
D aD ii; w Hanowerze i flesy i e lektoralnej igraszką 
namiętnych wola panującego skruszona; Zgrom a­
dzenia, kluby, stowarzyszenie miotają kra jem ; N i­
weczą się ' hougreaa książąt, pailam enta im prow i­
zują. związek państw rozwiązany I Prawdziwie za 
w ie le  odmian i wypadków na j  ed  n o * państwo 
dla tego , iż  m am y setne Itólka i setne sprężyny, 
dla lego  talt liczne są obroty. !V e  Francyi gdzio 
kraj jest jednolity , gdzie - j edno kolo caią m achi­
nę obraca latn ju ż  prąd trzym iesięczny łotoki pod- 
m u lił, i obrót kola poniekąd, wstecz się zawinął.

K a d e n .  2 6. c z e r w c a .  Plan, k lórcn począ- 
( .owo m ie li demokraci, zb io jną siłą rozpędzić Sejm  
związkowy nstt-raz zaniechanym został, pom im o 
tego oni uiespoczywnją w  pojedynczych krajach 
grzeb iąc, chcą pierwej* 'tam wszystko podkopać, 
aby tym.  pewniej zniszczyć m ogli zgrom adzenie 
w  Fraukfttrc^ 5 '• Przen iesien ie do lłerlinn  central­
nego związku demokratów' wyróżnię ok a zu je , to  
Prusy są p ieiw szym  celem  ich zabiegów. Iłayer- 
hofer, pow ióciwszy z Frankfurtu oświadczył w Mar­
burgu pub liczn ie , że  Ket lin i Frankfurt obrali 
jako głów ne m iejsca ich dążności , gdyż wypadki 
narad tamtejszych zgrom adzeń są dla nich ważnem
0 inne zaś zgromadzenia wcale się nie troszczą, 
Przytern spodziewają się zagorzałych klubów, nie- 
są'głosem  całej ludności, która inaczej c zu je , ‘ m y­
śli i mów i. Dowodem  tego jest um ieszczone w  j e ­
dnej z wczorajszych gazet oświadczenie P a n a  
F a r o n h e i n d - A n g e r a p p  nie reakcyi zwolen. 
nika, ale męża odznaczającego sic wolnomyślnością
1 dążnością do postępu ; oświadcza ón bez ogródki, 
ze  Berliu  stracił 'zjednaną sobie sławę w  dniach 
m arca , późn iejszem i escesam i przylćm  wzywa 
zgrom adzenie opuścić Rerlio  . i obrać pom niejsze 
m iejsce narad; odezwa do podobuie mu myślących 
zamyka to oświadczenie. N iezawodnie tysiące przy­
łączą sio do n iego z prow incji wschodnich, bo 
nazwisko F o r e n h e i d a  znanem iest z  dobrćj 
Strony. ®ł - a w.
S a k s o n i a .  L iosk. dnia 27. czerwca Dotychcza­
sowy Lek tor Ję/yha Słowiańskiego M. J. P. Jor­
dan, pozbawiony został swej posady, rozporządze­
niem  ministra ośw iecenia, za udział w kongresie 
słowiańskim w  Pradze. Senat akademicki kazał to 
m in isie iya lłio  rozporządzenie dla wiadomości ucz- 
uiów. przybić na czarnej tablicy.

I f e j d e l h e r g .  3 0.  c z e r w c a .  Szczególn iej­
sza różnica zachodzi m iedzy ustaloną prawie tć j
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Snmćj godziny we Franeyi i w  N ien ictech  cen­
tralną wladi . ' Podczas gdy we Frauryi p o ln e b i
ty ło  nsjboleś ii«  jszegc doświadczenia, •« nawet 
krwawćj dom owej w a lk i," by od politycznej, nie- 
zdatnćj i bezowocnej pięcio osobowej władzy, dójśc 
do jednaj ty lk o , tny chociaż nic własną zasługą," 
lecz  przez pomyślno okoliczności doszliśmy d# te 
go  spokojnego i uznanego c e lu ; podczas gdy się 
lam  z  dzik iej barykadowej walki utworzyła nowa, 
prawie monarchiczna centralna władza, u nas przy­
wiodła to do skutku spohojna, przez ośm dni grun- 
towuie toczona debata. ** i l®  n' °  poczytu jem y togo 
aobie za zasługę, co pomyślno okoliczności tak 
łatwo działały; uczmy się się raczej od sąsiednie­
go  ludu, jak  sobie w  podobnych, nicdoznanycll prze­
sileniach postąpić m am y. Jałt tam jednom yślnie u- 
zbroily się wszystkie partyc do krwawej, zaciętej walki 
p rzeciw  anarchii i zuchwałości, do bronienpd uzy­
skanych swobód, ja lt tam poddały się były nowćj 
władzy, dla tego, ze j e  reprezentacya ludu utworzyła, 
tak tez i m y powinniśmy przeciw  spólnem u n ie­
przyjacielow i okazać jedn ość , zapał dla uzyska­
nych swobód i taką samą obywatelską cn o tę , jaką 
okazu je Anglik  i Francuz u legając dobrowoln ie 
iś j w ładzy , którą uaród postanowił. Pow inniśm y 
wprzódy w  sobie pokonać dawne uiecnoty, do któ- 
rycheśroy się n a ło ży li, pozbyć się e g o izm u , n ie­
zgody, osobistej sam owolności, u im  się m ożem y 
apodzićw eć panowania szczęśliwej ery. M y kładzie­
m y  panowaniu za waruuelt: bezstronność, uczucie 
prawości i w o lności, wyższość nad osobiste i lo ­
kalne przesądy ; kładźm y to sobie sam ym  za wa­
runek, a nietrudno będzie  nowej władzy wystawić 
nowy gm ach lam, gdzie od w ielińw  ziem ia chwa­
stem  zarosła, i fundamenta są zasypane.

Z  B e r l i n a  $4 0. c z e r w c a .  N iepod leg łe  sta­
nowisko , w  jak iem  się dawniej znajdował tajny 
trybunał, jako najwyższy sąd k ra ju , niezgadzało 
się z  odpowiedzialnością m in isteryum  państwa. 
Dotychczasowy m in ister sprawiedliwości B o r n e -  
m ann wydał przeto Rozporządzenie, aby tajny try­
bunał zawsze swe sprawozdanie komunikował m ini­
sterstwu sprawiedliwości. P « y  re °rganizacyi władz' 
administracyjnych zam ierzają znicsc zupełn ie m in i­
sterstwo wyznań relig ijnych . W  re fo rm ie  instytu­
c j i  sądowych będą zniesione sądy ziem skie a w  
m ie jsce  ich będzie zaprowadzony sąd apelacyjny 
dla każdej prow incyi. Sądy krym inalne będą po­
łączone z  sądami cyw ilnćm i, m niejsze w ykrocze­
nia będą sądzić sędziow ie pokoju, a cięzszc prze- 
atępstwa częścią izby poprawcze (k o rrok cy ju e ), 
częścią sądy asysńw.

Z  B e r l i n a  30 .  c z e r w c a .  Kom isarz sądu 
prawiedliwości A h l o m a n u  z  Sr- motuł (S o m -

ł  e  r), który od kilku dni bawi w  Berlin ie, od a tą. 
p ił ad zbrojnćj swej wyprawy na Berlin . 0| osi| 
to sam następującym uw iadom ien iem :

‘  i N ie  m yślę odpowiadać na n iezliczone zarzuty, 
które w  różnych gazetach, pismach ulotnych, ,pla- 
Katach i t. p. uczyniono przeciw  m o je j odezwie. 
Ci, którzy t  przyzwoitością starali się zbić (ijcjc 
zdan ie , znajdą odpowiedź w  późniejszych m ycL 
uwiadomieuiacb, w  oświadczeniu tych, którzy m o- 
jć j  sprawy bron ili, a przedewszystkiem  w  obw ie­
szczeniu towarzystwa dla utrzymania praw i in te­
resów  prowincyi z dnia 27 czerwca b. r . pod ty­
tu łem  : »Osoba króla narażona jes t na n iebezpie­
czeństwo f «  Na nikczem ne obelg i rozpasanege 
dzieńnikarstwa i namiętnej osobistości, n iebędę 
nigdy odpowiadał. M ną, równie jak  tysiącam i, 
których organem  je s te m , kieru je w  tych postęp­
kach tylko przywiązanie do króla i do naszój j- 
czyzny, których zjednoczenie tylko śród spokoju 
i porządku osiągnąć można

Co się tyczy samego faktu m ilo  m i jes t za po ‘ 
w nić m oich kochanych ziom ków , ż e  rozporządzę 
nia, których po nowera m inisterstw ie z pewnością 
m ożem y się spodzićwać, uczyniły niepotrzebnćra 
wykonanie naszego patryotycznego czynu. Po ło ży ­
m y stateczną ufność w  naszem nowćm  miuisto- 
ryura, a z  m iłością będziem y się trzym ać naszego 
króla  i o jczyzny, byśm y w  czasach n iebezpieczeń­
stwa w iernym i Prasam i się okazali. —-

W  B erlin io  29 czerwca 3848.
L'” ' ** A h l e m a u u .

Wyspy dońskie.
G a z e t a  H e i d e l b e r s l t a  z  1. L i p c a  krćśli 

położen ie wysp Jońsltich w  ten sposób: I  m ie ­
szkańców wysp Jońskicli przeją ł duch panujący 
w e  W łoszech  i w  całej Europie. A le  Juboć prawda, 
że  protektorat A nglii c iężarem , i ze  pałace gu­
bernatorów  w  lło r fa  i Cephalonii budową swoja 
nieodpowiadają strukturze świątyni grech ić j w o l­
ności —  powznoszone są jednak  na arkadach brą­
zowych, zkąd snadnie w  chw ili powstania oba m ia­
sta w  perzynę pójść mogą. \  spojrzawszy p rzy- 
tem  na sąsiedzką M a ltę , zbro jow n ię  angielską śród 
m orza śródziem nego, szaleństwem  byłoby dozwo­
lić  sobie zabiegów rewolucyju j’c h ; i Sycy lii także 
należałoby obejzrzeć s ię , ażeby późn iej n ie we­
stchnąć.

lizecz domowa.
Zwyczajny pobór wojskowy wstrzymany dla waż­

nych w  kraju odmian od M arca, rozpocznie się 
w  naszćm m ieście 12. b. m . Sprawą O jców  za­
ję ty  Rząd, zostawił ich  synom czas przypatrzenia 
s ię  nowemu składowi rzeczy , ażeby i  oni prza-
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ję c i wieIkośvią|)daru m onarcłiycznego, 'równie i 
uczuciem  pom yślnej *'*v.yszłoś',! przyczyniali » ię  
z  ochotą i poświęceniem  l(u zabezpieczeniu tych 
korzyści, jak ie im  tylko statek i jedność całej M o­
narchy! zaręcza. Smutne bow iem  doświadczenia 
z  ostatnich trzech m iesięcy ju z  nas przekonały, 
jak im  k lęskom  dla całej prowincyi i j e j  m ie­
szkańców , odrębne dążności prow inryi ulegają. 
Poznań , Praga, i nieszczęsne W ęgry, luboć same
0 sobie potężne i z  przyzwolenia Monarchy usta­
lone , ulegaja przem ocy żyw iołów  różnorodnych, i 
z własną szkodą i niebezpieczeństwem  pouos/ą 
przykre doświadczenie, jak ie  wypływa z  odrębnego 
władania sobą bez względu na całość. IV prze­
konaniu zatćm , iż  los kraju naszego i pomyślność 
przyszłego stanowiska jedyn ie  od utrzymania j e ­
dnej całości państwa zaw isły, i w przekonaniu, że 
służba publiczna w  obronie monarchy! jest otaz 
wyrazem  tej wiary, jaką posłowie na Sejm ie ku 
dobru własnemu i potomności w yzna ją ; a oraz w  
przekonan iu , że powaga prawa i ustaw jest ży- 
wotnem  zadaniem państwa; wzywa Rząd popiso­
wych tem  śm ie le j,  im  pewniejszym  zosta je , że 
n ikt przy podobnym składzie rzeczy uie m yśli ani 
ubliżać powadze prawa , ani zaprzeczać tych 
prawd, których dowody ma przed sobą, tem  bar­
dzie j, gdy po prowincyi odbyte pobory s łu szn ie  by
w  obywatelu w iejsk im  zrodzić m ogły posądzenie
1 w yrzu ty , jakoby obywatel m iejsk i z pod prawa 
w yjętym  zostawał, i ku wspólnej wzajem uośri w  
obowiązkach i potrzebach zwłaszcza lak widocz­
nych k ra ju , w cale nie był obowiązany.
łir .i - rl  -------------,-------------   t b ,

r Wiadomości handlowt. f
L w ó w  9. l i p  ca. Przy nadchodzącym jarm arku 

na wełnę uprzedzić winniśmy szanownych właści­
c ie li wełny, iż  teraz lokal dawniejszy będąc za ję­
ty, każdy z  nich będzie przymusznuy szukać oso­
bnego lokalu na skład swojćj wełny. Uprzedzając 
niedogodność w wyszukiwania składów odpowie­
dnich , wym ien iam y tu następujące główniejsze 
lo k a le : .
Loka l Nr. 21 1 2J4 p. Józefa Breyer, umieści 400 cctn.

99 „  357 2j4 „ Epstein „ 200 19

>1 „  358 2j4 „ T o in m  , , 200 >1

99 , ,  359 2j4 „ Schafel , , 200 99

9t „  215 2J4 „ M. Sokal , , 200 19

»» „  105 S:J4 „ IlroDStein „ 100 99

9*
„  029 2j4 „ Nierenstein , , 200 99

Kedakcya gazety Iwowshićj (ulica szeroka N. 10) 
w , chęci przysługi utrzyma w kantorze otwartą 
kartę , gdzie właściciel wełny zapisać m oże wy­
brane m iejsce składu swego ku wygodzie zgłasza­

jących się do kantoru kupców tutejszych i zagis. 
u icznych, a riągle obecny znany seusa1 * 'liaira 
Ila tz najdokładniejszą udzieli wiadomość. Co do 
cen i bliższych stosunków handlu tego artykułu 
dajemy następujące donjesieuia., w yjęte z pism  
publicznych , m ianow icie: ' f>.. .. t

a) Z  gazety handlowej p ru sk ie j:

Z  L i p s k a .  28. C z e r w c a .  Jarmark na wełne 
był tu jak  wszędzie tego roku wcaie niepom yśl­
ny. Przyw ieziono wszystkiego do 20.000 kam ien i; 
a dawniejszych lat bywało wlrójnasob w ięcej. Ce­
na zaś także była o 3 do 6 talarów m niejsza niż 
w  roku zeszłym . . 1

Z  W r o c ł a w i a .  28. C z e r w c a .  T ego* tygo­
dnia sprzedano z pierwsze! ręki kilka parn i* prze­
dniej ̂ polskiej wełny | fj

C ,m l z  tego rozebrano z  la .gu  nieco poślednie­
go runa z  padłyrh roczniaków w cenie 38 do 44 
talarów. Jagnięcej wełny było m ało , i sprzedawa­
no po 00 talarów.

Z  E l b l ą g a .  24. C z e r w c a .  Pierwszy E lb lą - 
dzlti jarm ark  na wełnę odbył się wczoraj i poza- 
wczoraj. Cały zasób wolny wynosił 3738 cetnarów, 
i. najżywszy targ odbył sic we czw artek ; płacono 
dnia tego w  cenach następujących: poślednia: 26 
tal lep szą : 32, 35, 39 do 40 la l ; p iękną: 44 do
46 tal a za bardzo pięltną po 72 tal. za cetnar. 
W  ogóle  sprzedano do piątku w  południe około 
1200 cetnarów w cenach od 26 do 7 1 Ij2  ta l; z cze ­
go wnoBić m ożem y, że  przednia wełna o 25 pro­
centu a poślednia o 30 —  40 procentu niżćj stała 
w  cenie niż była roku zeszłego.

b ) Z  G a z e t y  k o r e s p o n d e n t a  W a r i t o  w-  
5 k i e g o  d 22. C z e r w c a .  Na tegoroczny ja rm ark  
wełniany w W arszawie zw ieziono ogółem  wełny 
8,220 cetnarów." Praw ie wszystka rozhupioną zosta­
ła , oprócz złożonej na skład w  banku. Ceny rd- 
powiednio do zeszłorocznych niższe były zw ykle 
o2 2  p- ct. kilka jednakże parlyi sprzedano ze stra 
tą daleko m niejszą bo od 15 do 17 procent.

P o z u a ń .  13. C z e r w c a .  -*VV tej chw ili zna 
duje się na targu tutejszym  ledwo pólowa tej ile  
ści wełny jaka w zeszłym  rołtu się znajdowała; a 
i na tę kupców nie w idać, i cicho na targu, cho­
ciaż wełua z 20 a nawet 30 p. ct. straty wzglę. 
dnie do cen zeszłorocznych jes t na sprzedaż wy­
stawioną.

B r a n d e n b u r g .  15 C z e r w c a .  Na dzisiej 
szym jarm arku na w ełnę wystawiono bbslto 4000 
cetnarów różnej wełny i rozprzedano, także tylko,  
130 cetnarów pozostało. Ceny były o 20 d<* 25 p. 
ct. niższe od zeszłorocznych. t i za. ti >\ą
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